
La Salette 

 

La Sallette-Fallavaux 

Corps 38970 mk,  gmina nad Izerą, w kraju Beaumont, w środku kotliny górskiej, gdzie płynie Drac. 

La Sallette-Fallavaux  -  88 mieszkańców  

Bazylika Notre-Dame-de-la-Salette, usytuowana na wys. 1770 m,  jest miejscem pielgrzymek 

maryjnych. 

 

10.09.1846 r. "Piękna Dama" ukazała sie 2 dzieciom z Corps.: Maximin Giraud, lat 11 i Mélanie 

Calvat, lat 14,  którzy pilnowali sawych trzód na pastwisku La Salette, na 1800 m. wysokości. Matka 

Boska najpierw siedząć cała w łzach, podniosła się i mówiła długo po francusku i gwarą, cały czas 

płacząc. We łzach im obwieściła karę na wiele narodów i powierzyła im tajemnicę. 

Póżniej wspięła się na stromą ścieżkę i zniknęła w świetle. Cała jasność, którą tworzyła schodziła z 

Krzyża na piersiach, otoczonego młotkiem, obcęgami, łańcuchami i różami.  

19.09.1851, po dokładnym zbadaniu, przesłuchaniu świadków, biskup Grenoble, Bruillard,  ogłosił w 

liście pasterskim, że objawienie N.M. Panny dwóm pasterzom na górze w La Salette jest prawdziwe i 

wierni mają być utwierdzeni w wierze i pewności. 

 

W 1852 r. kongregacja Misjonarzy z La Salette (217 domów,  870 zakonników i zakonni. 

Bazylika neoromańska została zbudowana na miejscu objawień w latach 1861-1879. 

 

Posłanie Matki Boskiej. 

Ludzie powinni się poprawić bo Matka Boska nie może już powstrzymać rąk Syna. Cierpi za lidzi, 

modli się bez przerwy. Należy święcić dzień święty, bo Bóg dał 6 dni na pracę a siódmy dzień 

przeznaczył na odpoczynek.  Są ludzie, że ciągną wózek i bluźnią. To są 2 rzeczy, które bardzo 

obciążają ramiona jej Syna.  

Ludzie sobie lekceważą. Już w poprzednim roku zepsuły się ziemniaki, a ludzie nie poprawiają się 

tylko bluźnią.  Po tym przekazaniu Matka Boska przeszła na język gwarowy. Mówiła, że przyjdzie 

głód, małe dzieci będą umierać w dreszcach.  Niektórzy wykażą skruchę. Orzechy staną się puste, 

winogrona zgniją.  

Jeżeli się ludzie odmienią, kamienie i skały staną się nasionami zboża i ziemniakami. 

Matka Boska zapytała się, czy dzieci się modlą. Powiedziała, że trzeba się modlić rano i wieczorem, 

mówić tylko Ojcze i Matko, jeżeli nie potrafi się lepiej. 

Latem tylko kilka kobiet starszych chodzi na Mszę. Inni pracują w niedzielę całe lato, a zimą gdy nie 

mają co robić, idą tylko by kpić z religii.  W Wielkim Poście idą do rzeźnika jak psy. 

Zapytała się, czy nie widzieli zboża zepsutego. Gdy odpowiedzieli nie, Matka Boska powiedziała 

Maximinowi, że widział raz, w Cpon, z ojcem. Dziedzic powiedział ojcu, by przyszedł oglądnąć swe 

zboże zepsute. Poszli z synem. Ojciec wziął 2 lub 3 kłosy zboża do ręki, zgniótł je, a one się rozsypały 

w kurzu. Wracając, gdy nie byli jeszcze w połowie drogi, ojciec dał chłopcu kawałek chleba mowiąc: 

"Trzymaj mój mały, jedz jeszcze chleb tego roku, bo nie wiem co będzie się jeść w przyszłym roku, 

jeśli tak będzie ze zbożem. Dopoero wtedy chłopiec  powiedział Matce Boskiej, że sobie przypomina. 

Na koniec Matka Boska poleciła przekazać to wszystko ludziom. 

 

W maju 1852 roku rozpoczęto budowę bazyliki, którą ukończono w 1865 r.  

21.08.1879 arcybiskup Paryża, kardynał Guibert, ukoronował statuę Naszej Ukochanej Pani z la 

Salette,  w imieniu papieża Leona XIII. 

W 1872 r. rozpoczęły się pielgrzymki narodowe. 

 Pochodzący z la Salette, ogromny ruch modlitwy, zaangażowania, zdobywa klasztory, kongregacje i 

promieniuje na cały świat chrześcijański. Powstała kongregacja religijna i misyjna, która rozeszła się 

na cały świat: Misjonzrze Notre Dame de la Salette. Podobnie Siostry z la Salette. 

La Salette wpłynęło na wiele osób, np. :  Don Bosco, proboszcz z Ars, P. Eymard, św. Sophie Barat, 

Prévost, Claudel, Mauriac,  Stanislas Fumet... 

Do La Salette przybywają pielgrzymki "pojednania grzeszników".  

 Miejsce święte jest otwarte przez cały rok, z wyjątkiem listopada. Hotele mogą przyjąć 600 osób od 

maja do października,  500 od grudnia do kwietnia. W zimie preferuje się pobyty przedłużone. 



 


